
’ 510.
D . 31. Grudnia. 

SO B O T A .

ROK 1825 .

K O  P T O Ś C l  W A R S Z A W  S R  J E .
w  D aien n iiu  -praK tjtmcszczono postas^pwie- 

® « .3 0 .  Xcia N s sn i e s t a i k a  Kut łeb sk iego , 
'wydane d, 13 Jurni. w zględem  z a p ^ n ie n -  — - 
gtilaraości słu żb y W ó j t ó w  w  dobrach, 
*»u_sotvuie do ńoiła'«ovrienia z 'jtijMk,'.

go, 
nienia re- 

które
W ićeśnja
zierżawę

ę> J
mupostanowienia .z

łb23 Xy drodze exekucji sącioweJp[p u 
' vypuszczoneini z-óstaią.

Onegdaj tó iest 29 Grudnia, 3 \ \  . ^ k a r s z e w - 
•ki A r c y - B i s k u p  i P r y m a s  w izytow a  
fotół ‘ * - ’> • 1 - -

u  ( . u w i U a y  o<l J A -  u Z U a t n u
Zówskiego R e k to r a  krótką przem ową, w  D -  
ratar jurn  gdzie się zebrało następnie całe 
Zgromadzenie, m iał J W . A rcy-B iskup światłą 
i  praw dziw ie Religijną mowę.

W y sz ło  św ieżo w  D rukarni Kom: Rządów: 
W y z : i Ośw: Pub: arcy ważne, w  swoim ro-  
dzaiudziełko pod tytu łem : R o z m y ś l a n i a  na 
czas  J U B I L E U S Z U , p r z e z  nieśmier te lnej  
p a m ię c i  X . J a k o b a  Benigna  Bossue ta ,  B i ­
s k u p a  M e ld e ń sk ie g o , w ięzyku f ranc uzk i m  
n ie gd y ś  wydane-,  a t e raz p r z e z  M o d e s t  a 
W a t t  a I ios i ck iego , Fi lozof i i  A k t o r a  na 
p o l s k i e  p r z e ło ż o n e ,  z a p p r o b a t ą  J • *
A r c y - B i s k u p a  i P r y m a s a  Kr ó le s t wa  P o l ­
skiego.  Dostać można u  Sgo K rzyza p rzy  u- 
liey Krakowskie Przedmieście, exem plarz na 
papierze pięknym  po zł: 1 gr: 15, na po» e-
dniejsźym  po zł: 1.

D a s  zimna stopni 3. —  Od niepamiętnych

W SPOM NIEN IA .

E d y k t  A u g a s t a  l i g o  
w L i p s k u , aby p rze c iw  
Ratol ikorn zie n iemo -
w i o « o i7 3 0 .

cz->ovv niebyło G r u d n i a  tak pozbawioneg*  
mrozów iafe w  tym  roku, wszelako w iele Ka­
lendarzy zwłaszcza zagranicznych .przepowia­
da, żc w  Styczn iu  nastąpią m rozy które mic* 
będą skuteczny w p ły w  na przys^hn-o-zus 
rodzaie oziminy.

W . K i d p iń s k i  D o k to r  TVi-'dyoyny u ratow .T  
mnie zn a j n iebezpiecznie jszt; ch orob y , op< -  * ~  

czouą od w szy stk ich , nieszczęśliwą i i u ż  p ozb a­
w ioną nadziei życia. rńenłogąc za tak nieooo 
nione dobre d " ^ i *'.'-’0  t-nozej w yn ad grod zić , 
śkł^da— .b**- /mic ośw iadczenie dozo-onnęi i 
. . . j i - s tC i !. j ..-Uzięcznosci. iilcc li N a j w y ż s z y

długo zachowa tego dobroczyńcę cierpiącej 
ludzkości.—  K o n s t a n c j a  R u t k o s k a

P ew ny lutejszy mieszkaniec , krotk ieg*  
w zroku, maiący zwyczaj nieodmawiać w spar­
cia żebrakom, stawaiącym często pod drzw ia­
mi iego mieszkania, b y ł przez d ługi czas oszu­
kiwanym  przez starą Kobietę; która dostrzegł­
szy  że iej łaskawca dla krótkiego w zroku ma­
ło na tw arz zważa, przychodzi iak zw y k le  
i dostaie kilka g r o s z y , w  kwadrans znowu  
przychodzi lecz ma tw arz obwiązano chustką, 
i znowu odbiera podobneż wsparcie; w kwa­
drans ieszcze przychodzi maiąc inaczej tw arz  
obwiązaną, a przytem  zgina się iakby b y ła u -  
łomną, i  także dostaie wsparcie; tak po kilka- 
kroć przybyw ała codzień z odmienioną nieco 
postacią, a łaskawy K r ó t k o w i d z  b y ł pew nym  
że w sp arł kilka kobiet wzyw aiącycb iego li­
tości. N akouicc innasuplikantka która później



po iałmużne p rzy b y w ała  i odbierała odpo­
wiedź że iuż na ten dzień przeznaczone w spar­
cie rozdanem zostało, dostrzegła podejścia, lecz 
p ierw sza rów nież domyśliła się o odkryciu 
zdrady iiu ż  nie p rzyby ła  pod d rzw i swego łas- 
kaw cy, k tó ry  odtąd należycie w patru ie  się 
w  tw arz  tych k tórych  obdarza.

Już  te raz  w  W a r s z a w ie  p raw ie  w szyscy 
przesyłaią bilety z powinszowaniem N ow ego  
r o k u , w yiąw szy iż osobom znakomitym skła­
da stę powinszowanie osobiście. B ilety  tako­
we stały  się ważnym przedm iotem  handlu, są 
osoby k tó re  po kilkadziesiąt złotych wydać mu­
szą naich kupienie, aby obesłać życzeniem w szy- 
tk ich  znaiomyćh. D zięki naszym fabrykom  i 
lito g ra f  jom k tó re  dostarozaią teraz- tearo towaru 
ty le , iż. m epotrzeha za niego wysyłać pienię- 
dzy za granice. N iektóre bilety przedaw ane 
w  tutejszych Księgarniach są bardzo piękne. —  
A u g u s t  i i .  ilekroć znajdował się p rzez  zi­
mę w  W  arszawie., rozsy łał w  W ilją  Nowego 
roku swych D w orzan do Senatorów i Dygni- 
ta rzów  z powinszowaniem, a wsam dzień No­
wego roku  odbierał powinszowania, przyczem  
byw ały  długie tak zwane oracje,  co zw ykle  
trw ało ' p rzez  godzin kilka. Oracje byw ały  
najczęściej po łacinie, albo iednosłowo polsk ie  
a dx'ugie łacińskie. Najświetniejszy b y ł ro k ' 
1711, gdyż K ról p rz y b y ł z D rezna  na zimę 
do W a r s z a w y  z całym dworem , gdzie rów nież 
p rz y b y li praw ie wszyscy najmaiętniejsi S e ­
natorowie  z swemi dworami; o w ilji Nowego 
ro k u  taka by ła  wówczas wiadomość. , ,W  nie­
dzielę przeszłą to iest 31 D ec■ b y ł u  Króla 
JM ć B al na k tó rym  się wszyscy tu  p rz y to ­
m ni JchMó w maszkach y  bez maszek znay- 
dowali, pozwolono także w śzelkiey kondycji 
ludziom msszkowanym, dla k tó rych  osobliwe 
appartym enta y  m uzj'ka by ła, weyście. T ey - 
że nocy o godzinie 12 po w ystrzeleniu z  a r­

m aty iednej, zaczęła się przed Pałacem rnUf-’v
ka Janczarska y  G ram ds-M uszkietyerów  
odgłosię Trębaczów  y  K L o t ło w  K rólew skie i 
dopiero z 18 arrnal nieustanie ognia dawaj1® 
a K ról JM ć na ten czas będąc na Sali gdz>®
zgrom adzeni JchM ć tańcowali, od nich kongf3  ̂
tulacją nowo-następuiącego Roku odebrał, t ay  
derrt JchMć wzaiemnie sobie powinszował*'

R O Z M A I T O Ś C I .
Donoszą z Z a n te p o d d .  1 2 .z. ni. że Tur<N 

iuż odstąpili od oblężenia M isso long ji  i PteSZy 
B asza  oddalił się do Janiny .  — - Pod K a t u c e l 0 
odnieśli G m ^A zw ycięztw o nad odziałem E g ‘P' 
c jan  z ło ż lB jP  z kilkuset ludzi. Jbrah im  B° '  
sza  sposobi ŚĄ do oblężenia N a u p l j i ,  ten Ba' 
sza w ysłał do E g ip tu  na 40 statkach mnóstW** 
Grr.L:«W p łci oblej i różnego w ieku który0*1 
zabrał po wsiacu. —  11 b. m. odbyło się w  P A' 
r y ż u  p ierw sze posiedzenie Kónłffiłssjiukład3'  
iącej p ro iek t do praw a względem własnOSLj  
Literackie j .  Oświadczono życzenie aby T--  
m a  A k tor, w  tejże Kommissji zasiadał, w  ceł*1 
czuwania nad interessami teatru  francuzkieg0’ 
to zyuzenie zostało popartem  i przyiętem . 
Pomyślne są nowiny o wydobj'waniu skarbów 
z okrętów  niegdyś zatopionych pod W i g 0 
p rz y  brzegach H iszp a n j i ,  w ydobyto iu ż sre ' 
b ro  stołowe etc. — Na ten rok  wvszło w  P a r y  
iw  aż 8 Almanachów dla Ż a r ło k ó w ,  z czego s*? 
bardzo ciesząTraktjernie— Ukończyło sięTuż 1°' 
sowanie na Prezesa Rzecz-vpospolitej F io lu r n b i j '  
sk ie j , w szystkie głosy L y lyza Bo.liwarern— ^ 
iuz doniesionym pożarze, k tó rz y  się w szczr 
w  mniejszjrm teatrze wSztokolrnie,xim\eszczon0 
następuiącą wiadomość urzędową. Ten tea tr  nie ' 
gdyś by ł pałacemHrabiego de la G a rd je ,  sp ł<;'  
nął zupełnie, tak dalece iz nic uratować nieby ' 
ło można, gdyż go ogień ze wszystkich s tro n o ' 
garnął; p rz y  tak okropnym  wyrpadku w ysta ' 
wić sobie można iaka trw oga pow stała między
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. ’^ k a ń c a m l sto licy ,bo  p ra w ie  z Ł a s e g o  dom u 
t° s  znajdow ał się na w idow isku; iuż  4 ak ty  

. 0nc7'y ły  się g d y  nagle podniesiono zasłonę,
:; r  Wożony A k to r  doniosł publiczności o pożarze;

i tejże chw ili g ęs ty  dym  ogarną ł całą salę tak 
a rdzo, że w szystk ie  la m p y  zagas ły . K ażdy 
w idzów  chciał się ra to w ać , p rzy c zem  cie- 

j  nosć sp ra w iła  ieszcze w iększe zam ieszanie, łe -  
w °  znaczna część publiczności dostała się do 

Ostatniego w ychodu’, p łom ienie zew sząd o g a r-  
Ęły ca ły  gm ach, poczem  po w sta ł n iezm ierny  
r z 3'k lu d z i, k tó rz y  n iem ogli się w ydostać, 

*i°'Vem n ik t niezdoła opisać ok ro p ^y jc t te j 
Je(*en zA k to ró y y  k tó r y  dla n i e s z ^ ś l i -  

Cz^ł zaP omniałO 'vvłasnem Ł ezpieczęstw ie ,sko- 
■ył \v_oęię7! i w y ra to w a ł m ałe dziecko z p ło -  

in n e  dziecko w yrzucono  z 3go p ię tra  i 
jż^Pano w  p o w ie trz u ; p rzystaw iono  d rab iny  a- 

^ bidzie ratow ać się m ogli p rz e z  okna, ale gdy 
t y ł y  z a k ró lk ie , p rz e to  w ielu  iest uszkodzo- 

! . ych. A k to row ie  choć znajdow ali się wczasie 
eg °  p o ża ru  w  najw iększem  niebezpieczeństw ie, 

?°stali w szyscy  u ra tow an i. D w óch  służących 
t tnłoda dziew czynka będący w  g ard ero b ie  tea 
r a ’nęj spa lili się zupełn ie . Chociaż ogłoszo- 

*1° ze n ik t n ieu trac ił życia , iednak w ielu  ludzi 
o°tąd b rak u ie . Położenie palącego się gm achu 
Zagrażało n iebezpieczeństw em  pięknem u Ro- 

; Sc|o łow i H Jakuba  , niem niej obszernem u domo- 
"*  O p e r y ,  szczęściem że w ia tr  odw rócił się 
^ p rz e c iw n ą  stronę  p rzezco  ogieńnieuszkodził 

, j^ n eg o  domu. K ró l S zw e d zk i  otoczony w szy - 
ktenii A dju tan tam i w ydaw ał ro zk azy  do 

fTaszenia w  najniebezpieczniejszych miejscach, 
^ d ą c  w szędzie obecny. Kró lewic z  N a s t ę p c a  

roriu p racow ał aż do 2ej godziny po  północy 
|  f a z  z innem i zachęcaiąc ludzi do p rędk iego  r a -  
I n Dot ą d  niewiadomo iakim  sposobem 

*zczął się ten p o żar. W iele  ludzi rozm aite - 
8 °  stanu b y ło  bardzo  ran ionych  wczasie w y j­

ścia. —  Od k ilku  dni pada w  Sz tokohnie  u s(a -  
w iczny  śnieg,  iednak p o w ie trz e  nie iest zim ne, 
p rz e to  spodziewać się zależy , że zima będzie 
tam  tak  łagodną iak iesień, —  W oda na 
Renie  cokolw iek opadła, lecz szkody są zna­
czne, zw łaszcza z te j p rz y c z y n y  że b a rd zo  
w ielu  m ieszkańców  nadbrzeżnych  z boiaznj 
opuszczało sw e m ieszkania zostaw uiąc w szy­
stkie sp rz ę ty , a ratu iąc ty lk o  ż y c ie .— Snieó-i 
spadłe w  gó rach  w  nadzw yczajnej ilości, iuż  
zupełn ie  s to p n ia ły , i to  iest istotna p rzy c zy n ą  
w ezbrania w t  ptCTltt j a j. inny ch  rz e k  i strum ien i, 
— w  R z y m i e  spodziew aią się że w y ro k  na K a­
w alera S p a d a  obwinionego o w spó ln ic tw o  z iuż  
g ilo tynow anym  T a r g i n i m , będzie łaskaw szy , 
g dyż  p rzekonano  się iż on opuścił w cześnie 
zw iązek W ę g l a r z y  i  żałow ał że bez nam y- 
słu  dał się wciągnąć do tegoż zw iązku . '— 
w  L o n d y n i e  w ielu  z ło tn ików  pracu ie nad r o ­
botą ró żn y ch  naczyń i ozdob z now o w y n a le ­
zionego k ru szczu  zwanego z ł o t o  mo za i kow e .  
W ynalazca p rz e z  la t 20 usilnie. P racow ał nad 
odkryciem  w łasności D go k ruszcu , k tó ry  te ­
ra z  iest bard zo  m o d n y m .—

P o d zięko w a n ie .  — Córka nasza M arjanna  S e fe rn i -  
ków w p ie rw szym  roku  po iwoiem u rodzen iu ,  d o s ta ła  
na prawej s t ron ie  szyi  guzik czyli  w yrostek ,  k tó r y  
równo z la tam i iej  w zrasta ł  tak dalece, i i  w  rokrt  
15 iej w ieku od w iększej  potowy szyi aż do ucha za j -  
muląc  p rzes trzeń  3 cale nad powierzchnią twarzy" 
wzmógł się ,  n ie ty lk o  g rdycę  i gardło w niebezp ieczeń-  
stwo podał, a le nad to  spraw ił, iż głowę Krzywvo t r z y ­
mać m usia ła ,  zkąd k sz ta ł t  postaci znacznie  nad w erę ­
żonym został .  Ubolewaiąc nad n ieszczęściem dz iec ię ­
c ia  naszego ^ a s i  ęgaliśmy rady św ia tłych Lekarzy ,  i 
z ich porady i powierzchownie  i w ew ną trz  przez la t  
14 ko row aną  była ,  a między inoemi i środki przez za-  
w lok i  używ ane ,  były  bezskutecznemi; nakoniec zaś 
kiedy n iebezp ieczeństw o utra ta  ży cia groziło, opusz­
czoną od L ekarzy ,  n ie  omieszkaliśmy przedstaw ić  W ,  
K oppenszte t ter ,  D oktorow i Medycyn, i Chirurgii  z L u ­
blina przybyłemu. Mąż ten ś w ia t ły ,  p rzyrzek ł  nam 
wyzdrow ien ie  có rk i ,  zrobił  operacją bez narzędzi  ehi-



. n i rg ie z n y c ł i i  W y ią ł  z r ę c z n i e  c a ł ą  n a r ó ś ć  b e *  .upoax> 
c z e i i i . k r w i ,  l e c z y ł  r a n ę ,  w c ze m  d o s y ć  t r u d n o ś c i  do.- 
a w ia d c z y ł  z p o w o d u  z a w to k  w  7 r o k u  k u r a c j i  p e c z y -  
n i o u j c h ,  u a k o n i e c  p r z e w r ó c i ł  j ą  n i e z m o r d o w a n ą  s w ą  
s t a r a n n o ś c i ą  do  zd raav ia ,  i a k i c i u  n ig d y  n i e  c i e s z y ł a  
s i ę ,  i p odZ iśdz ień  c z e r s tw o ś c i ,  p r o s t e g o  t r z y m a n i a  k i ­
b i c i  i  g ł o w y  n a b y w s z y ,  r u m i e ń c e m  i  w e s o ł o ś c l ą r w i e -  
' k o w i  s w o i e m u  p i ę t n a s t o l e t n i e m u  w ł a ś c i w . w i ,  p o c i e ­
s z a  s i ę .  S z a n o w n y  M ężu! m y  R o d z ice  tp  i e d u o  d z i e ­
c k o  n ia iąc  p r z y  szczu p lem  nazzero  m i e n i u  n ie  b y l i  - 
p icy  W s t a n i e  w y n a g r o d z ić  t w y c h  t r u d ó w  i p o d ję ty c h  
i t a r a i i .  W d z i ę c z n o ś ć  n a s z a  bez  g r a n i c  r ó w n i e  z i.y- 
e i e i n  s k o ń czy  cię- P r z y j r a  to  p u b l i c z n e  p o d z ię k o w a ­
n i e  i a k o  ho łd ,  k t ó r y  c i S z a n o w n y  a t ^ ż n  o d d a ć  z a  n a j ­
ś w i ę t s z y  p o c z y t u j e m y  o b o w ią z e k ;  n ied l i  p z d r o w i o u a  i 
i e j  p o to m k i  w ra z  z n a m i  g ł o s z ą  t w ą  s t a w ę ,  a  r a z em  
d n i  ż y c i a  t w o ie g o  b ł o g o s ł a w i ą .  —
W a r s z a w a  d n i a  2S G r u d n i a  1S25 r .  J ó z e f a  i S z y m o n  
M a ł ż o n k o w i e  S e t e r n i k o w i e ,  p r z y  u l i c y  L i p o w e j  pod 
-Nr 2 7 5 3  z a m ie s z k a l i .

P R Z Y I E C H A L l  do W A R S Z A W Y .
J a w o r s k i  J a n  O b y :  z P u ł t u s k i e g o . —  K r a i e w s k i  K a ­

z i m i e r z  O by :  z O s t r o ł ę k i .  —Z ł o d k i e w i c z  E r a z m  O b y w :  
% W ł o c ł a w k a . — J e z i o r a ń s k i  J a n  O b y :  z M ł a w s k i e g o . — 
P a d z y m i ń s k i  K le m e n s  O by :  z D ą b k u .  — S t a r z y ń s k i  M a ­
c ie j  H r a b i a  z B aek .  — R y b e k  J a n  O b y :  z B ia ł e g o s t o k u .  
e—B en ig  E d w a r d  O by :  z S o c h a cz e w a .  —  S k o t n i c k i  M i ­
c h a ł  O b y :  z P ł o c k a .  — O d y n iec  O b y :  z W i l o a .

71 n  S77 C l  C  \ 1 T  AD O N I E S I E N I A .
P o  P o z n a n i a  lu b  B er l ina  i e s t  o k a z j a ;  k t o b y  c h c i a ł  

Mię z ab r ać ,  n ie c h  s i ę  zg ta s i  do H o t e l u  L i p s k i e g o  p r z y  
u l i c y  B ie l a ń s k i e j ,  do J P .  B aum a.
f t - y  O so b i śc ie  d la  s łabośc i  z d r o w i a  iv iemogac z ło ż y ć

p o w in s z o w a n ia  N ow ego  R o k u  m o im  l i c z n y m  Ł a -  
Bkaw.com i D obrpdzie io ra ,  a  i u ż  od p ó i r o k u  n i e m a -  
^iąc s łu ż ą c e g o ,  u p ra s za m  o p r z y i ę c i e  p rz e z  n in i e j s z ą  o -  
d e z w ę ,  m o ich  na jszcze r szych  ż y c z e ń ,  s p e łn i e n i a  w s z e l ­
k ic h  n a d z i e i ,  c ze r s tw e g o  z d ro w ia ,  d łu g i e g o  ż y c i a ,  n i e -  
dpzuaw as i ia  ż ądnych  z m a r tw ie ń ,  s ło w e m  w s z e lk i c h  p o ­
m y ś ln o ś c i .  W .  B. j j .

O s o b ą  p łc i  ż e ń s k ie j ,  po  dej m n ie  s i ę  p r z y i ą ć  o bo ­
w i ą z k i  w i a k i m d o m u  d o p r o w a d z e n i a  g o s p o d a r s tw a ,  
u m i e  ro b ić  s u k n ie  D a m s k ie ,  r ó w n i e ż  p o d e jm u ie  s ię  
t r o s k l i w e g o  dozoru  nad D z ie ć m i .  ^ e s t  w  ś r e d n im  
w i e k n .  W ia d o m o ś ć  o n i e j  p o d  $Jr 2 2 5 8  p rz y  u l i c y  
N a l e w k i  pado le .

P e w n y  O b y w a t e l  m a ją c y  o m i le  P o c z to w ą  od W a r ­
s z a w y  w pnopack  zboże  vr s to d o le ,  p o g o d u ie  z e b r a n a

w 3ch gatunkach 7.t/to, 'Jęczm ień \  O » !e» , ;j/
k o p y  w y p r z e d a ć ,  ż y c z ą c y  s o b ie  z a k u p i ć  t»k  
ko  i  ziła- b y d ła  p a s t w ę ,  r a c z y  s ię  u d a ć  do  \v ta , ®‘ V{ 
l a  i n i e s z k a i ą c p g o  w  W a r s z a w i e  p r z y  u l i c y  
p od  N r  2 2 4 1  w  d z i e d z iń c u  n a d o le .  y,

K a u c e l l a r j a  U r z ę d u i k a  S t a n u  C y w i l n e g o  C y rk u  
d la  G m in y  S t a r o z a k o n n y c h  i e s j  ty m c z a s e m  J>rzy 11 
S. K r z y z k ie j  N.r 134,3.

O b y w a t e l  m a ią c y  o m i l  C od  W a r s z a w y  
k t ó r a  c z y n i  4 , 0 0 0  zł.  r a c z n e g o  d o c h o d u , 9ob‘ł

z a m ie n ić  . t ak o w ą  za  m a ię tn o ś ć  w i ę k s z ą ,  p rzy  
c ie  15 0 ,0 0 0  z l :  g o to w iz n ą ,  lub  też  n a b y ć  in k ą  l.lLv ie  1 JUjUVv h  1- i^UvUn 1/illd) 4'JIJ *• *■ ’* ,|[Ĵ

tu o ś ć  w  W o ie :M a z o w i e c k i e m ,  L u b e l s k i e m ,  Podlał*!'1 . 
lub  S a n d o m ie r s k i e m  p o ło ż o n ą ,  w c e n i e  15 0 ,0 0 0  zł*. ^  ■ /  

by  ip.ial z a m i a r  w  nijś.ć w u k ł a d y ,  z ech ce  s ię  *8 ‘a , 
do  J P .  G iż y c k i e g o  w  \ V a r s z a w i e  p rz y  u l i c y  N 
N e r , a i 4  U t :  J .  * _

na rok 1®K O L E N D A
i

K o m e d jo -O p e r ,  B a i e k ,  E p i g r a m a t ó w ,  S z a f a d

( r y W y s i l a  z d ru k u  a  v  o  „  ~  ---------
c zy l i  z b ió r  r ó ż n y c h  W i e r s z y ,  S p i f w e k  z n o " ’ł j /

g o g r y f ó w .  N ab y ć  ie j m o ż n a  za  z ł o t y  1 i g ro S 2? 
we w s z y s t k i c h  K s i ę g a r n i a c h  W a r s z : ,  tu d z i e ż  w  & i  

t o r a c h  K u r j e r ą .  t
P r z e d  k i l k o n a s t ą  d n ia m i  z g u b io n o  P i e r ś c i e ń ,  A® i 

r a w n y  w  z ło to ,  n a  k r w a w n i k u  r z n i ę c i e  w  g łąb  '  Lo p r a w n y  w  z i u l o ,  n a  k r w a w n i k u  r z n i ę c i e  w  g i ą u  * ij 
o b ra ż a ł o  o f i a r ę  p rz e z  k i l k a  N im f  c z y n i o n ą ;  k t o  odd* 
D r u k a r n i  K u r i e r a .  ndKI«»r /n Ił m h i UD r u k a r n i  K u r j e r a ,  o d b ie r z e  3 r u b l e  s r e b r e m  n a g r0 '

P r z y  u l i c y  C z a r n e j ,  w  c zę ś c i  N o w e g o  M ias ta  
2 1 7 9 ,  Dora  z O f f i c y n ą ,  O g ro d e m ,  f t r ę g a l n i ą ,  St«jd«l .
i i im  c m i  z a b u d o w a n i a m i ,  do  s p r z e d a n i a  z w o ln e j  
lu b  do w y d z i e r ż a w i e n i a .  W ia d o m o ś ć  o c e n i e  u w*a *c
c i e l ą  t a m ż e  m ie s z k a j ą c e g o .

N a  K la re m  .Mieście p rz y  u l i c y  K p z y w e  K o ło ,  N r  
i e s t  do  w y p o s z c z e n i a  w  d z i e r ż a w ę  r o c z n ą  od  N o«’c®j, 
R o k u  1820 ,  k a m i e n i c a  o 3ch p ię t r a c h  z O ff i c y n ą ,  I  
w n i c a m i ,  S t a j n i a m i  i  W o z o w n i a m i  n,uw<> p o b u d o ^ I  
n e m i ;  c h cą cy  z a d z i e r ż a w i ć ,  z g ło s i ć  s ię  m a  do  Pi»* ł 
S z ta b u  D y w i z j i  2  P i e c h o ty  K le jn a ,  w P a ł a c u  pc*^ I  
l i c y  T a r g o w e j  pod N r  957  m ie s z k a i ą s e g o .  , t

Z g i n ę ł a  H a r c i c a  d. 20  b.m. z w i e c z o r a  z g a tu n k u  
l a n d z k ic h ,  d u ż a ,  c i e n k a ,  w  z ad z ie  s z e r o k a ,  k o lo ru  »a,((r 
m a s l o w a te g e ,  c a l a  k u d l a s t a ,  z o b r ó ż k a  n a s z y i ,  k toby  ,,, 
k o w ą  _znalaz ł  r a c z y  o d p r o w a d z ić  n a  u l i c ę  Grzy bo"*  
pod  N r  103 0  g d z ie  K ą p ie l e  Ż e l a z n e ,  a  d o s t a n i .  11 
g r o d y  r u b l i  dw a .

Wczoraj wyciągnięto Nt*a 41. 79. -15. 55- ,
D z i ś  k o ń c z y  s i ę  P r e n u m e r a t a  K w a r t a l n a  

R u r  j e r  a  W  a r K O - N I - E C  J t O ł i U


